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W i a d c t c o d c i  z a g r a n i c z n e .  

H i s z p a n i i  a .

W  rozporządzeniu K rólew skiem , w e d łu g  
którego (iak u> przeszłym numerze gazety nastey na- 
tnieniono) co rok około 18,000 łudzi w mieysce 
abszytowanych żo łnierzy  do woyska zaciągać 
.maią, okazuie się to, ż e  w tych zaciągach wielka 
część wyiątków dawnieyszemi rozporządzenia­
mi ustanowionych , uchyloną t>ydź ma. Szlach­
ta ma podobnież lo s o w a ć ,  i  w  stopniu ż o ł ­
n i e r z y  s z l a c h e c k i c h  czyli  kadetów służyć, 
leże li  żądanym formalnościom zadosyć uczy­
nić zdoła. Kto od zaciągu wolnym bydż 
chce, musi 20,000 re a ló w \ e ,o ń s k ic h  (2000 Z R . 
monetą konwencyyną) zapłacić. Pod obnież nie 
są iuż w ięcey wyiętymi od służby woyshowey: 
1.) D uchow n i, którzy wprawdzie tonzurę^inaia, 
ale nie większe poświęcenia' ^ trzym ali, ie- 
że li  żadnych prebend duchwnych nio po- 
siadaią; 2.) now icyusze w zakonach mnichow- 
shich; 3 .) urzędnicy in k w iz y c y y n i , k tó jzy  dy- 
pl Gmat u od Króla nie maią; 4.) bakałarze; 5.) 
alkadowle S. Hermandady ; 6.) synow ie offi- 
cerscy ; 7.) m ilicye mieyskie ; 8.) pasterze czy ­
l i  owcarze ( t r a n s h u  m a n t  e s ) ,  którzy mery­
nosowe trzody z pastwisk zimowych na letnie, 
tudzież na. odwrót pędzą ; 9.)- podrzutki , etc. 
®tc. W zg lędem  losowania na rok i8 i8 sty ,  
które 17,960 bezżen nych  mężczyzn, ód: 17 do 
36 lat wieku maiących dotknie , wydano iuż 
r o z k a z y ; uprzywilejowanym  zaś Prow incjom : 
(Baskijskim) ma zostawionym bydż w ybór : 
®z yli. część żo łnierzy  na.nie przypadaiącą przez 
lósowanie , czyli  też innym sposobem ,, iak i  
S1Ć onymże stosowniejszym. bydż zclaie , do­
stawie zechcą.

L i c z b a  l u d z i  m ai ąc yc h się'  w. ciągu, czte­
rech lat dost awi ć do w oy sk a , w y n o s i  71,800.

Admirałowi:Kajetanowi Y a l d e s o w . i ,  od̂  
dawnego iuż czasu do A l i  ha n t y. na wygna- 
nie skazanemu , z lecił  Król. poselstwo: Aia. óa 
puścić się do K a r t a g e n y  w A m e r y c e  p o -  

n d n i o w e  y ,  celem zaprowadzenia tam ne- 
VVeg °  systematu w zarządzie marynarki, Prz-ez 
to atoli poselstwo nie iest rzeczony  Admirał 
od kary wygnania: uwolnionym , bowiem  w- 
t a r t a g e n i e  poci dozorem W ła d z  m iejsco­

w ych  zostawać powinien. Admirał ten był

b y ł  podczas Rządu Stanów Hiszpańskich ( C o r -  
t e s ) , generalnym Kapitanem Departamentu Ka- 
d y s k  i e g o ,  i  kazał w tern mieście konsty- 
tucyę ogłosić.

F r a n c y  a.
Król w ydał dnia 3 ig o  Grudnia rozporzą­

dzenie względem  utworzenia p rzygotow aw ęzey  
szkoły w o y s k o w e y ,  w którey będą przyymo- 
wani i kształceni synow ie takich O fF icerow , 
co maiątku nie maią , a z  zaletą służyli.  B ę ­
dzie 3oo takich wychowańcow. Sieroty, których 
oyeow ie  w  w oynie  p o le g l i ,  lub w skutku ran 
odniesionych um arli, ,będą m ieć pierwsze pra­
w o do bezpłatnego przyięcia. O p rócz  tego 
przyyiną ieszcze  do tey szkoły  200 m łodzień­
ców , htórych rod zice  la b  krewni własnym 
swym kosztem edukować tam zechcą.

Paryzki dziennik rospraw ( J o u r n a l  d e s  
D e b a t s )  zawiera następ uiący , bardzo cha­
rakterystyczny a r t y k u ł ::

„ L e d w ie  co rosprawy Izb do nieiakie- 
go  czasu odłożonemi z o s ta ły , zaczęło  iu ż  
brakować materyi do rozmów na posiedzeniach 
w  stolicy. Przyw ykliśm y tak bardzo do dziw a­
cznych- i  nadzw yczaynych rzeczy,, że  24ry g o ­
dzin upłynionych b ez  żadnego zdarzenia, w ie ­
kiem się dla nas w.ydaią. Potrzeba nam burz­
liwych poruszeń i w strząśnień; chcemy c z e ­
goś nowego , iednakże nieby dla nas nowszeia 
nie b y ł o i a k  spokoyność i  pokóy."

„ W  czasie p rzerw y materyy politycznych, 
moglibyśmy śię pizynaym niey trudnić litera- 
turą ; ależ spokoyne zabawy muz nie przypa- 
daią-nam do gustu i są jedn o sta jn e ;  chcemy 
w ięc  >v siedlisku: Tem idy szukać roztargnienia. 
Trzeba nam, n ie z w ło c z n ie  słyszeć o iakow ey 
w ielkiey zb rod n i,  o :akowym okropnym zbici, 
gu n ie g o d z iw o ś ć i , —  i, niestety! — p rzew ro­
tność lud zi nie czyni nigdy p rzerw y w teko- 
wem stfzasznem widow isku.'1

„N iedocieczona sp raw a,w  R h o d e z ,  zja­
wiła  się znowu, na, widowni. Sprawa ta ro z­
p o c z n ie  się około i 5gp Lutego właśnie w tey 
e p o c e ,  w  którey rosprawy w Izbach zaczną, 
iśdź zwolna . a- posiedzenia Sądu kryminalne­
g o - w  A l b y  przypadną szczęściem w tym cza­
sie, w którym, gazety nie lepszego pisać nię 
będa mogły."'



„Jeden z prędkich pisarzy v?F s r y  ź u , któ­
r y  b ez  wątpienia daleko prędszy b ieg  spra­
w iedliw ości przyznaw ał , wyiechał przed 6ściu 
tygodniam i do R h  o d e  z. Kie chciał tam ie- 
dnah tracić czasu , pozbierał różne powieści 
dudu -o tey za nadto sławney spsawie, w idział 
■oskarżonych, widział Panią M a n s o n o w ę ,  a 
w korrespon dencyi, -która iu ż  5go numeru do­
sięga i u P i l l e t a  drukuie s ię ,  podaie bar­
dzo interessuiące szczegóły  o wszystkich oso­
bach  tego Straszliwego dramatu. Bohatyrka 
•posiada dla osłodzenia nudów swoiego w ię ­
zienia poiedyńcze tomy dzieł  M s s i ł l o n a ,  
-ostatniego dzieła Lady M o r g a n  i bistoryi 
©złowieka. Zna ona sztukę muzyki i bardzo 
.prsyiemnfe śpi<esva; ależ od czasu uwięzienia 
sw oieg o  , bardzo rzadko tego środka rozryw ki 
Używa. „Kocham za nadto wolność (rzekła 
iednego dnia dó rzeczonego p isa rza ) , a z a ­
tem  nie chcę w  tey posępney iaskini żadney 
aryi-próBować.“  Użyła ona lep iey  czasu swo­
je g o  , i  pisała dla pocieszenia serca sw oiego , 
pamiętniki życia swego. P oleciła  ona P. P i 1- 
l e  t o w  i wydanie onychże, a ta osobliwsza 
-książka w y y d z ie  n iezw łoczn ie  z druku.<f

S z w e c y j ,

2  S z t o k  o l in u  donoszą pod dniem abłtym 
Grudnia co n a stęp n ie : „F ro ie k t  względem
przychodów  , który Król Stanom Królestwa 
niedawno _podał , wyszedł iuż z teraz z  druku 
i  zawiera cztery arkusze. Jego K. Mość o- 
św iad czył  naypierwey, że też same okoliczno- 
-śc i , których Lud Szw edzki przez swoią p rze­
zorność, mądrość i  spokoyność rozw ag swoich 
saa korzyść swoią użyć umiał , były  główną 
■przyczyną nieszczęścia in n y c h ,  
wszelkim obłąhaniom namiętności oddawali. 
T e ż  same wstrząśnienia , które praw ie zawsze 
Narody spustoszeniom anarchii na łup oddaią, 
albo też pod iarzmo iedynowładztwa uginała , 
"'Stały się dla S z w e c y i  przyczyną dobrych u- 
staw kardynalnych i  tow arzyskiego  porządku, 
który prawa iey  zach o w u jąc ,  a. wolność iey 
zabezpieczaioc, “takoż i sam Lud od wszelkiey 
przesady i od pokwapienia się wstrzymuie.

Po  wykazaniu stanu przychodów kraiowych, 
pokaźnie, się z roztrząśhiehia p rzy ch o d o w i wy- 
•datków Banku kraiowego, znaczna równowaga 
n a  korzyść onegoż. Przy  końcu roku \8 izg o  
w ynosiły  długi i wypłaty iego 33,546,398 ta­
larów ; przeciw nie  zaś należytości i gotowizna 
38,539,347 talarów, z had się 4,994,049 talarów 
p rz e w y ż k i  pokazuią. Położen ie  Banku iest 
-więc ustalone. Co do publicznych przycho­
d ó w  K rólestw a, znaydow ałyby się one w sta­
n i e  ogołoconym, gdyby  dług iego zagraniczny 
* i e  'był ~obv* c h o w a n y m i  gd-yby mu p rzez  to

coroczna p ro w iz ja  780,000 takW-w bankowych 
H am burskich, oszczędzoną nie była.

G dyby  nie w najw yższym  stopniu znako­
mite otiary prywatne , które Jego K. Mość > 
Królewce Następca tronu dla utrzymania war­
tości p ieniędzy papierow ych  od kilku lat po­
nosili ,  byłby o b ieg  na 200 za sto w y s z e d ł , 
zamiast co teraz między 100 i 104 stok Atoli 
zamiast pomocy w usiłowaniach swoich, dozna­
w ali  oni niespodzian ego , a dla życzliw ości  
sw oiey  bardzo bo le sn ego  odporu ; a p rzec ie ż  
b y ły  to owe o f ia r y , ow e ustawiczne tr o s k i , 
które rachuby lichwiarzy w e xio w y ch  n iw eczy­
ł y ,  i wstrzymywały k rok i,  któremi Kr.ay do 
zg u b y  sw oiey spieszył.

G dyby ostatnia woyna niepomyślny w zię­
ła była k o n ie c ,  w iakiemże położeniu  b y l ib y ­
śmy się teraz znaydowali ? W oyn a  ta potrze­
bną b yła  dla uratowania sławy Narodu , i dla 
odzyskania prerogatyw  iego  nadwerężonych. Na­
ród powinien Taczey odważyć się na wszystko, 
aniżeli poniżać się p rzez  znoszenie uraz b ez­
karnych. Nic atoli nie stracił. W oyn a  ta ,  
dla oręża Szw edzkiego  tak ch w a leb n a , bardzo 
mało S z w  e c y ę kosztowała. W oysko, Które 
Jego Królewska Mość pielęgnow aniu  Syna sw o­
iego  p o ru c z y ł ,  wróciło  się zw ycięztw em  u- 
w ie ń c z o n e , w  stanie nayiepszym , będ ąc  na­
tychmiast gotowem  do woiowania za wolność 
i niepodległość naszą , ie że lib y  tęgo potrzeba 
wymagała. G dyby się żniwa nie p o w io d ły '  
b y ł y ,  .gdybyśmy wystawionymi byli  na głód i 
nędzę , które od dwóch lat tak w ie le  innych 
Kraiów dotknęły: g dyb y  pola nasze przez,
g ra d y ,  b u rze ,  p o w o d z ie ,  p rzez  obce napady, 
albo przez niespokoie domowe były spustoszo- 
nenii zostały , w iakieyże to przepaści nie- 

bylibyśmy teraz pogrążonymi ? 
obeyrzymy się w około nas. K tóryż Kr-ay 

znayduie się w lepszein kwitnieniu i w  g łęb ­
s z e j  od Krain naszego spokoyności ? O by to 
wyobrażenie męztwo nasze na nowo ożyw iło, i  
oby wzm ocniło usiłowania nasze! S p o d z ie w a j­
my się wszystkiego od Opatrzności/która tak w i­
docznie nad S z w e c j ą  ezuwa ! W szystko to 
znayduie Jego K. Mość w tak naturalnym zw iąz­
ku z przychodami K ió lęs tw a, iż te, gdyby  za­
miast pomienionych korzyści i skutków ) ty­
le ż  nieszczęść i szkód zdarzyło się było , ko­
niecznie  w  zdespierowanym stanie znaydować- 
by  się b y ły  musiały.

Jego K. Mość zrzeka się teraz ze  strony 
sw oiey  w szelkiego dalszego przykładania się 
do utrzymania wartości tak dobrze ustalonej 
i zaręczoney monety rep rezen tacyyn ey , będąc 
zapew nionym  , że  Stany u zn aią , iak bardzo 
staranie się o to , i podawanie środków do 
tego potrzebnych , do nich samych należy* 
Bank kratowy nie. powinien iu ż  dłużey b y d ł

którzy się szczęścia nie 
A le ż



bezczynnym  w idzem  zmian wartości m on ety; 
Naród powinien w ie d z ie ć ,  że  s ię '  znayduie 
W ładza , maiąca na sobie obow iązek czuwania 
w tey mierze nad pomyślnością pow szechn ą; 
powinien w i e d z i e ć , że  ta W ładza w  potrze­

b n e  na to źródła pomocne opatrzoną z o ­
stała*

Jego K. Mość proponuie w ię c ,  aby p o le ­
c ić  Pełnomocnikom Banku, że b y  w e dłu g  oko­
l ic z n o ś c i ,  tak przez  działania w e xlo w e , iako 
te£ przez w prowadzanie drogich  kruszców i 
puszczanie ich w obieg, wielki ceł w ie rz y te l­
ności ( kredytu ) monety reprezen tacyyney , o- 
siąguąe usiłowali. Krół iest tego zdania , że 
na to, oprócz znayduiących się iu ż  w  sklepach 
bankowych gotowych funduszów, coroczne za­
silanie banka iednym miliionem talarów zu p e ł­
nie dostatecznem będzie. Tym końcem w y ­
p a d a łob y:  i.) podatki c łow e , które się teraz
w  bankowych notach Hamburskich w e d łu g  o- 
b iegu opłacała na przyszłość w  srebrze albo 
wexlami w edłu g  tegoż samego' wyrachowania 
pobierać, 1 Bankowi przeznaczyć , zostawraiąc 
iednakże B ządow i wolność odmieniania nale- 
żytości c low ych  w e dłu g  składu o k o liczn o śc i , 
i  wspólnego z Pełnomocnikami Banku oznacza­
nia sposobności ,  przy  któreyby te opłaty w 
monecie brzęczącey , w  wexiacli lub w notacji, 
bankowych składać należało. Poniew aż opłaty 
c łow e , z roku do rok rachuiąe, przyuaymniey
550.000 talarów Banku Hainbursbiego cz yn ią ,  
z czego na Poselstwa przy Dworach zagranicz­
nych i na inne zagraniczne wydatki tyiko o- 
lioło 100,000 talarów potrzeba, przeto należa­
ł o b y  resztę pod zarządzenie Banku oddać 2.) 
Bank pow inienby corocznie przyn&ymniey
5 0.000 okrętowych funtów żelaza w  szynach, 
a iboli  też podobną wartość w miedzianych 
l u b  żelaznych towarach rękodzielnianych za­
kupywać , a za to dla pomnożenia sw oiego 
funduszu w gotowiźnie , w e x le  lub srebro na­
bywać, co oraz i dla rzemiosł kraiowych nowem 
b yłob y  zachęceniem. Zwycznyne bankowe po­
życzki na kruszce, zamiast co teraz częstokroć 
s? środkiem tamowania sprzedaży w e x łó w  i 
Pędzenia -w górę o b ie g u , pow innyby na p r z y ­
szłość , w  razie , gdy b y  v y  ciągu czasu -obieg 
•Stał n ę  gorszym , odpłacać się według takiego 
obiegu, i ahi był podczas zaciągania p o ży c z k i;  
,<s<ł ceegoby iednakże w łaścicielów  - hamerni 
fttc- za towary przez  niehże sam.ych fabryko­
wane, uwolnić należało. 3.) Dzisięciny od 
miedzi , żelaza i ałunu Koronie n a le ż ą c e , 
Wypadałoby Bankowi za ceny w obiegu bę­
dące oddawać; i  4-) onemuż dobra k o ro n n e ,  
lakę> ustawiczną rękoymię iego obowiązku w 

•utrzymywaniu wartości monety, zostawić.
Dla zapobieżenia w yw o że n iu  monety kru- 

*7,eowęy propem tie się , aby srebrne talary

S zw e d zk ie  w edług  wartości Hamburthiego tg* 
lara bankowego w ybiiać, przez co pochodząc® 
z  terażnieyszey w iększey w ew nętrzney wartości 
onychże ponęta do wysyłania za granicę śrebr® 
zamiast w e x l ó w , sama przez się zniknąćby 
musiała. O prócz tego proponui s i ę ; ażeby 
wszystkie zgoła  monety zdawkowe w e dłu g  
średniego obiegu, n, p. po q6 szyllińgów  w y ­
biiać. Także doradza się zsciągn ienie  p ożycz-  ' 
ki k r a io w e y , {y miliionów talarów w pienią­
dzach papierow ych wynoszącey , a w  przecią­
gu lat sześciu zebrać się maiącey. O d tey po­
ży cz k i  płaciłaby się prow izya 3 od sta w  mo- 
nacie hruszcowey , ażeby częścią każdego po­
życzającego z własną korzyścią iego  dla dobra 
Krain zachęcić , częścią zaś , aby utrzymywać 
fundusz pożyczkow y dla mieszkańców kraio- 
w y ch  i  dla rę k o d z ie ln ik ó w , n ie  potrzebując 
do tego robienia i wydawania now ych not 
bankowych, przez eoby się banknoty iu ż  istną- 
ce, w  tein lepszey wartości utrzymywały.

Co do prywatnych banków dyskontowych 
proponuie się , aby tak długi , iako też i na- 
łeżytości onychże na Bank kraiowy przenieść, 
assygnacye natychmiast w y p ła c ić ,  z obligów  
zaś i z rachunku potrącenia czwartą Jub piątą 
część w  g o to w iin ie ? a resztę p ięćp rocen towemi 
zapisami na lat 10 wydać się maiącemi ( z ktć- 
rych się corocznie dziesiąta część w y k u p i ) 
załatwić, za to zaś Bankowi przedmiot dyskon­
tow y w całem Państwie wyłącznie o d d a ć , 1 
przew yźkę wynikającego z  tąd zysku , na k o ­
rzyść rolnictwa, kopalni i fabryk obracać.

Z  resztą proponuie Jego K, Mość ieszcze 
rozmaite inne urządzenia celem wspierania 
dobra narodow ego; iak 11. p . , aby  p row izy e  
od p ożyczek  bankowych na w łoście dawanych 
w zbożu do składów koronnych uiszczano , z  
wolnością wykupywania go śrokowemi cenami 
w  rokn będącemi, przez coby za 8 miliionów ta­
larów  bankowych kapitału, łącznie  z  kapitałem 
banku dyskontowego, niemal 40,000 beczek zb o­
ża wchodziło, etc. Cel -wszystkich proponow a­
nych  środków iest ten , aby dłużnikom i  w ie ­
rzycielom  d op o m ód z; aby Bank znacznemi 
suinmami brzęczącey  monety na zaręczenie 
iego banknotów w obiegu będących corocznie 
opalryxvać ; aby w s z e lk i1 rodzay przemysłu 
wspierać ; aby pomnażania nakładów podatko­
w ych  ile  możności unikać , i  ab.y nieuchronne 
wydatki Rządu zabezpieczyć znacznemi p rzy­
chodami Banku, które nie ze stałych podatków 
^ ookodzą, a p rzec ie ż  iednakowe skutki spra- 
wiaią.

W i e m  e  y .

Gazeta B r e m e ń s k a  umieściła co nastę­
pnie : Redakcyi tey gazety przysłane poniższą

) ( s



u c h w a łę  Senatu z rozkazem , aby ią w  nay- 
p ie rw s z e y  g azecie  bez żadney uwagi umieściła:

Z  rozliczn ych  przestróg i napomnień, 
danych R edakcyi gazety  B r e m  e ń s h i e y ,  
b y ło '  o n e y że  iu ż  dawno w ia d o m o , z  jak 
w ie lk iem  nieukontentowaniem Senat spostrze­
gał ton i d ąże n ie ,  htóre się w tey gazecie  
p rzy  w ie lu  ważnych doniesieniach okazuią. 
Wie przyganiaiąc bynaymniey iey  o tw arto ś c i , 
która z przyzw oitością  u ży w a n a , dobroczyn­
nych swych skutków nigdy nie uchybia, musi 
ie y  iednakże Senat iak naytnocniey to zganić, 
ż e  samo iuż prze ło żen ie  rzeczy  w krzyw dzą­
cym, a częstokroć i w obrażaiącym czynione iest 
t o n i e , co samey nawet otwartości skutki ta- 
muie przez  zaiątrzenie, htóre wzbudza, i przez 
p od eyrzen ie  o namiętność i nierzetelne zamia­
r y  , które p rzec iw ko  zdawcom spiawy zacho­
dzi. W ie lo k rotn ie  uchybiała Redahcya gazety 
B r  e i n e ń s k i s y  nie tylko w  te m , że  się z 
i e y  wystawiania rzeczy  nienawistny duch o- 
Jtazy w a ł , ale też i w  t e m,  że  bezstronność , 
która szczegó ln iey  naypierwszą własnością każ- 
dey  gazety  bydź powinna, często nadwerężała, 
podaiąc z  wypadków , które się w różnych Pań­
stwach zdarzały , albo z  czynności R ząd ó w , 
te tylko do w ia d o m ości , htóre dążeniu iey  do 
ganienia i sarkania dogadzały , a poiniiatąc 
takie w iadom ości, z htórychby sprostowanie 
niep rzyiaźn ego p o z o r u , albo zupełne zb ic ie  
przygan y  w ypływ ało . O prócz tego chybiała 
mocno Redakcya i  w tem, że czynnościom R zą­
dów  , nawet tam, g dzie  do tego żadney p o­
budki nie było  , a nawet, i w ówczas , gdy się 
każdemu zn aw cy z  samego opisania czynu iuż 
i  usprawiedliwienie ie g o  okazywać m usiało , 
nienawistne i z łośliw e pobudki podsuwała , i 
właśnie też same widoki bądź to p rze z  umy­
ślne umieszczanie artykułów onymże odpowia­
dających , bądź teź  p r z e z  dodawanie u w a g ,  
słowami i znakami w yrażon ych, rozszerzać u- 
siłowała. Ceł każdey g a z e ty ,  w ażn e wypadki 
Świata każdego- r o d z a in ,  tudzież publiczne 
Mroki i czynnności Rządów, albo ze wszystkie- 

* xni wiadomemi pobudkami oznaymiać,. a lb o li  
te ż  wyiaśnienie onychże sp ok o jn ie  czasowi, 
zostawiać', aby czytelnicy przez  porów nyw a­
nie wypadków i publicznych- kroków. R ządów , 
z e  wszystkich stron i; w rozmaitym-duchu ogła­
szanych , bez uprzedzenia, własne i w olne 
Sw eie zdanie o. nich- mieć m o g l i ; cel ter 
musi b y d ź  uchybianym przez dotychczesny 
aposób postępowania Re-dakcyi gazety B r e -  
me ń - s k i e  y ,  która-raczey podeyrzenie mogła­
b y  wzbudzać przez to , że  iednego-tylko stron­
nictwa- widoki- i usiłowania', wspierać i rozsze­
rzać stara s ię ;  iest to podeyrzenie, które zba­
wiennym . s kut kom b ezw zględ h ey  rzetelności 
rów nie b y łob y  czk od iiw em , iak®. też \ nie-

przyzw oitem  K r a lo w i , spokoyną miłością po* 
rządku i bezstronnością rządzonem u, w któ­
rym pomieniona gazeta wychodzi.

Nie naruszaiąc swobod konstytucyi i po- 
łączoney z nią otwartości w m ó w ie n iu , ma 
sobie Senat przecież  za obowiązek.

„R edakcyi gazety B r e m e ń s h i s y  oneyże 
„dotychczesne postępki ninieyszein nie tylko 
;,ieszcze raz iak nayostrzey zganić , le cz  tak­
- ż e  iak naytnocniey ią ostrzedż , aby na przy- 
„szłość stronnictwo zdradzających i n iep rzy­
z w o i t y c h  przedstawień i sarkań zaniechała r 
„g d y ż  inaczey nie tylko na przełożenia  osob 
„pryw atnych i Rządów , przeciw ko którym ta­
c o w a  nieprzyzw ojtość byłaby popełnioną , 
„ l e c z ,  nawet i bez takowych p r z e ło ż e ń ,  z 
„inoey urzędu, Redaktor sądownie badanym , 
„ i  praw nie ukaranym będ zie .“

Ninieyszą zaś naganę i przestrogę ma 
gazeta B r e m e ń s k a  do publiczn ey wiadomo­
ści podać.

Uchwalono na Zgromadzeniu Rady.
W  B r e mi e '  dnia 3 i g o  Grudnia 1817.

(Podpisano) S. M. N o n n e n ,  
W iadom o, iż  Stany Hrółeslwa Saskiego 

dopraszały się o zmnieyszenie woysha. O dpo­
wiedziano im , iż to bydź nie może. O d ro ­
ku 1811 sam Monarcha ponosił znaczną częśę 
wydatków na woysko. T w ierd zen ie  , iż  stu­
tysięczne woysko ledw o  może mieć g łów n y  
Sztab l iczn ieyszy  od S a sk ie go ,  iest dowodem 
niewiadomości. W re sz c ie  pokazuie się dosta­
tecznie  z 49 lat  panowania Ilróla S s s k ie g o , 
iż  nigdy w ię c e y  p ien iędzy  nad, potrzebę nie 
wyciągał..

P rz y je ch a li  db lawowa dnia- tę g o  i 2ogc
Stycznia.,

JW  BąKowski .Tan Hrabia z Polski. — W. 
Diesing, Michał, Adjunkt; Administracji hameralney, * 
Karlsbadu. —  JW,, Golcjowski Juliian Hrabia , z 
Krze/.ars, —  W . Grosse■ Fryderyk, Frofessor Szkoły 
realney, z Wiednia., — W. Karnicki'Jan Baron, 8 
Przemyśla.— JW . Łarzyńslii Augustyu Hrabia, z But- 
Itorza- — J W.  Łoś Tadeusz Hrabia, z Narola —  P.. 
Romański. Michał: Chirurg:, z Wiednia, —  W . Za- 
bielślti: Teodor ,, ze Staniławowa,

Wyiechali- ze  E w ow a dnia »9go i aógo 
Stycznia..

W , Czarnołiiski, do Polski, —  W . Jednzeiowirr, 
do Zółkwii — vr Kirclmer Franciszek do Przemy­
śla. —  W Lipski Euzebi,. do Z- lk u i .  —  JW . Ostro­
ró g  Józef- Hrabia* do- Tarnopolb- — W . Sir* koWski 
J ó z e f ,  do* Żółkwi. — W.. Sliżyńskb Jan, do Stryja. — 
W. Sieiiiianowski! J an , do* Koniuszek, —  W . Zurorf  
ski: W  alcnly, dć Jasionowa,.


